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Rynek Drzewny: Rok X. Rynek Budowlany: Rok 1.
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Zakupujemy stale
każdą ilość drzewa kopalnianego 
o r a z  całe drzewostany.

Zjednoczone Tow. Przemysłu Drzewnego

Wschód S. A., Katowice
biuro zakupu:
Bydgoszcz, ul. Krakowska 4, tel. 1762

IOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOO4 0 0 0 0 0 0 0 OOOOOOOO<

| J .  NAIOWANIEC B S k a l
(sta Kiwerce-Wołyń)

T a r t a k  przvjmuje zamówienia na belki, kantówkę bale 
i deski wymiarowe sosnowe i posiada na składzie w wymia­
rach od 1/2“ do 4“ suche deski i bale jesionowe, klonowe, 
olchowe i suchą stolarkę sosnową Ii-ej klasy oraz posiada do 

natychmiastowej dostawy: 456
2000 m3 tartych bloków sosnowych 

I-II kl. tegorocz. tarcia. P rzecię tna  długość 5,30 m towar jasny. 
Grubości 19, 26, 32, 40, 42, 50, 65, 80 m/m
Mtr. kub. 30, 40, 50, 150, 200, 650, 550, 330

Przecię tna  szer. 26, 28, 30, 40, 41, 45, 47, 50 cm.

Najnowszy aparat do rozwierania
(Schrankaparat)

dla 1273

t r a k ó w
i

cyrkularek
Warszawa, Al. Jerozolim skie  35 - Tel. 42143 
P O Z n a ń ,  ulica Skarbowa nr. 3 - Tel. 2483

1307Używany trak
H o f f m a n n a ,  szybkobieżny, o średnicy 450 mm. 
zaras do oddania

W. FUHRNANN - Krotoszyn
mmmmm ...................

Dębiny* Jesiony, buki, brzozy
również inne tw arde drzewa tarte,

sosnine b u d u l c o w a  I s t o l a r s k a
w .‘ uchym .--tanie i dobrej jakości 
p o l e c a  i k u p u j e

K. Suligowski - Bydgoszcz
1322 Chodkiewicza 34 Telefon 1264

rwy i i1 ar t  ak n a d  W a r t ą
k o m p l e t n i e  u r z ą d z o n y

budynki masywne, 4 morgi placu, ogrodu nad 
Wartą, ubikacje nadające się do urządzenia  p rze ­
mysłu drzewnego oraz 1000 cbm drzewa sosno­
wego do tarcia. Na korzystnych warunkach do 
nabycia. Bliższych informacji udziela

R E D A K C J A  O S A D N I K A
Poznań, ul. Kramarska 29/20.
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S J A N  D O M E R A C K I ,  budowniczy 9A U  n j  '  V-/ J | L /  r X f l  v> I  1  1) U U U u  If II l U f c j  A

■  i  Telefon nr. 16-67 POZNAŃ Wały Jagieły 4/6 ■
0 Tartak parowy w Sierakowie, pow. Międzychód 0
0  P o l e c a :  m aterja ł tarty, kantówkę, deski podłogowe itd. 0  
Q K u p u j e ,  drzewo okrągłe do tarcia. Q
■ O O O O O O O O O O O O O O O O O O O O B

ZAKUPUJEMY STALE l i  SÓWKĘ
obiekty  leśne ,  drzewostany  
wszelkiego rodzaju i  kopalniaki.

Zathidnie T iw a n y s lw s  dla eitspartu dizew a
K R A K Ó W .  DUNAJEWSKIEGO 9
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E M E N t ]

Materiały budowlane wszelk. rodzaju po leca :

GUSTAW GLAETZNER
CENTRALA MATERJAŁÓW BUDOWLANYCH i DACHÓWEK
Te!. 6580 i 6328 P O i n a Ń  3 « J M i C k i e W I C J t a  3 6  Z a loż . 1937 r. 

A dres te le g ra f .:  „ D a c h g la e tz n e r "  - P o z n a ń

OLESE
SMARY

-  SPECJALNY 
SKłAD PRZYBORÓW 

TECHNICZNO-PPZEMYSŁOWYCH O
B Y D G O SZ C Z *

UL.DVORCOmea.-TEUEFON 459l

Uhlendorf & Renkawitz
B y d g o s z c z  —  S ło w a c k ie g o  1
Adres telegr.: UHLENDORF-Bydgoszcz

Tartaki narnwp- C i e  r p  i c e p r z y  T o r u n i u  
9 ariaKI pdruwe. O s i e c z n o ,  powiat Starogard

Z a k ł a d y  h e b l a r s k i e  i s z p u n t o w n i c z e  
M a t e r i a l  t a r t y ,  k a n t ó w k a ,  s z a l ó w k a  

1 1 9 3  S p e c j a ln o ś ć  : p o d k ła d y  k o l e j o w e  i s l e e p r y

jj Specjalna papa asfaltow a „KO RI0LIT“ 
d o  krycia dachów

■ wolna od smoły i bezwonna, nie wymaga’smołowania tak po 
o ukończeniu pokrycia, ani konserwacji i naprawy przez długie 
J  lata. „KORIOLIT" jes t odpornym na ogień przenośny i na-
■ daje się do krycia budynKÓw wszelkiego rodzaju także sta-
■ rogontowych — „KORIOLIT" wypada taniej od podwójnego 
J  krycia zwykłą papą dachową, dając ponadto pokrycie trwalsze 
n i ładniejsze, gdyż ma kolor blachy ocink „KORIOLIT"

dostarcza wyłączny rep rezen tan t

■  „ M A T E R I A Ł  B U D Q W L A t l Y "  T .  A . ,  P o z n a ń ,  S o w .  M i e l ż y ń s k i e g o  l ]
m Telefon 2976 i 3874. [1246

J O d d z ia ł  w  B y d g o s z c z y  ul.  F lo r ja n a  8 ,  t e l .  2 0 1 8  
,, w  T o r u n iu  u l.  Ż e g l a r s k a  2 7 ,  t e l e f o n  6 4 3

■ Biuro Sprz. w  G r u d z ią d z u ,  u l.  O g r o d o w a  2 3 ,  t e l .  3 5 0

■ P. in. „ K o r i o i i t "  nabyła Dyrekcja Powszechnej Wystawy 
*  Krajowej w Poznaniu  w ilości przeszło 15 tys ęcy mkw.

Żołędzie i
ć  u i  i  o  i  o  a  a  f  h  i 11 r  uś w i e ż e g o  z b i o r u  
do jesiennych wysiewów
polecamy detalicznie i wagonowo 
i prosimy o wczesne z a m ó w ie n i a  

S k ładn ica  Nasion Leśnych
PRZEGLAOU LEŚNICZEGO i  RYNKU DRZEW N EG O
P o z n a ń  — Wielkie G a rb a ry  20

Telefon nr. 18-20

Tartakia J. p a ł u  CKl teni.
-  -  -  T U C H O L A  -  -  -

ma na sk ładz ie  materiały stolarskie i bu­
dowlane* przyjmuje zamówien ia  na różne pół­
fabrykaty oraz przeciera na cudzy  rachunek  
Surowiec W w i ę k s z y c h  i m n i e j s z y c h  p a r t j a c h  
Warunki dogodne. - - Ceny konkurencyjne.

ORYGINALNY

„ S - T - A “N - D - A - R - D “

I „OCHRONA KOTŁÓW*1

dla tartaków
zwalcza kamień kotłowy
i zapobiega dalszym osadom
mamy na składzie po cenech f a b r y c z n y c h  

SKŁADNICA NARZĘDZI

Rynku Drzewnego, Poznań “  Telefonu nr. 1820

J Ó Z E F  S C H E N K  ZZEL1SEZ
poleca I kupuje 1

w szelkie gatunki m aterjałów stolarskich, budo­
wlanych, kantówkę, belki, towary kołodziejskie, 

z swoich składnice
w Poznaniu ul. Wielkie Garbary i Estkowskiego. 470
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It?NEK DRZEWNY
I BUDOWLANY

O R G A N  D L A  H A N D L U  i P R Z E M Y S Ł U  D R Z E W N E G O  ORAZ B U D O W L A N E G O
OFICJALNY ORGAN ZWIĄZKU PR ZEM YSŁOWCÓW DRZEWNYCH W POZNANIU 

O F I C J A L N Y  O R G A N  G IE Ł D Y  D R Z E W N E J  W B Y D G O S Z C Z Y

Rynek Drzewny: Rek X. Wychodzi w poniedziałki, środy i piętki. Rynek Budowlany: Rok 1 .

PRZEDPŁATA na październ ik  1028 r. wynosii w Poznaniu  i  

przy odbiorze w ekspedycji: 4,75 z ło te . Na pocz- • 
ła ch  5,09 z ło te . Pod opaskq w prost z ekspedycji i  

w kraju i w w olnem  m ieście  Gdańsku: 5,50 z ło te . Pod ■ 
opaskq za granicq (oprócz Gdańska): 6,60 złotych. Nu- i 
m er pojedyńczy k o sz tu je : w Poznaniu  w E kspedycji; 
40 groszy. Z przesyłkq pocztow ą w kraju 1 w w ol- j 
nem  m ieście  G dańsku 45 groszy. Zagranlcq 50 groszy. ;

R e d a k c j a ,  A d m i n i s t r a c j a  I E k s p e d y c j a  
j „RYNKU DRZEWNEGO I BUDOWLANEGO"*
: P o z n a ń ,  W i e l k i e  G a r b a r y  20. Nr. te le fonu  1820.:

DRUKARNIA*
■ P o z n a ń ,  W i e l k i e  G a r b a r y  20. Nr. te le fonu  3406. j 
; Konta b le iq c e : P. K. O. 206377 —  Bank Handlowy w ■ 
i  W arszawie Oddz. w P oznan iu  —  Bank Przem ysłow ców  j 
| Poznań —  Bank Pozn. Z iem stw a Kredyt, w Poznaniu . •

i OGŁOSZENIA: Za tek stem : 2o gr. od m iejsca m ilim etr. 
: (s tro n a  cztero łam ow a). W tekśc ie  zaś lub przed  tek s- 
: tem : 55 gr. od m iejsca  m ilim etr, (s trona  dw ułam ow a) 
j OGŁOSZENIA: Z tabelkam i o 30 p ro ce n t w ięcej. Przy 
i wlqkszych I k ilkakrotnych ogłosz. stosow ny je s t rabat, 
i  Dla poszukuj, posad przy jednorazow em  ogłoszeniu  
• 30 proc ., przy dw urazow em  40 proc. 1 przy trzy razo - 
■ wem 50 proc ., raba tu . — Każda nowa podwyżka ebo- 
i  wlqzuje w szystkie już przy ję te  ogłoszenia  od dnia 
1 —  zm iany cen  bez up rzedn iego  zaw iadom ienia. —

P rz e d r u k  dozw olony  ty lko za  p o d a n ie m  ź ró d ła  (R ynek  D rzewny i B udo w lany  w P o z n a n iu ) .

Gimnazjum w Kościanie.
W  myśl k o n trak tu  z dnia 20. czerw ca 1920 r. 

z Rzeczypospolitą Polską, reprezen tow aną przez komisję 
dla S p raw  W y znan iow ych  i Szkolnych W ojew ództw a 
Poznańskiego, Oddzia ł IIa oraz  gm inę miasta Kościana, 
rep rezen to w an ą  przez M ag is tra t  w myśl kontraktu  za­
twierdzonego przez M in is te rs tw o  byłej dzielnicy pruskiej 
i R adę  M iejską m ias ta  K ościana  p rzeksz ta łcono  wyższą 
szkołę chłopców, u trzym yw aną przez m iasto  Kościan 
na p ań s tw o w y  zak ład  naukow y  średni dla chłopców, 
k tóry  jako państw ow e progimnazjum z dniem 1. września 
1920 roku przeszło  w pos iadan ie  i na e ta t  Państw a 
Polskiego.

M ias to  Kościan na mocy tego  2 -  go kon trak tu  
przejęło zobowiązanie przewłaszczenia na użytek p a ń ­
s tw o w eg o  progimnazjum i na imię P ań s tw a  Polskiego 
realności wielkości 104 arów, jak i w ybudowanie własnym  
kosz tem  na tej realności gm achu  szkolnego wraz z mie­
szkaniem s łu żb o w em  dla dyrektora, halą g im nastyczną 
oraz budynkiem , zawierającym  aulę, kancelarję dyrek­
tora, salę konlerencyjną, cztery ubikacje dla p ięćdz ie­
sięciu, dwie dla czterdziestu ,  cztery dla trzydziestu  
uczniów, dwie klasy rezerw ow e, salę rysunkow ą wraz 
z gabinetem dla modeli, sa lę  fizykalną wraz z gabinetem 
dla zbiorów  fizykalnych oraz dla zbiorów chemicznych, 
k la sę  dla nauki śpiewu, gabinety dla zbiorów przy­
rodniczych, i dla zbiorów kartograficznych po jednej 
ubikacji dla biblioteki nauczycielskiej i uczniowskiej 
i w reszcie  m ieszkanie s łużbow e dla porządkowego.

Po ob sze rn y ch  pertrak tac jach  z władzami szkol- 
nemi jak  i przedstawicielami Magistratu i Dyrekcji 
gimnazjum w K ościan ie  u s ta lono  ostateczny program 
budow y w  uzupełnieniu wyżej p odanych  wymagań 
i p rzed łożono  term inowo projekt, k tóry zatwierdziła 
kom isja dla S p raw  W yznaniowych i Szkolnych  W oje­
wództw a Poznańskiego  oddzia ł  II a.

Zrealizowanie projektu spoczywało  nasam przód 
w rękach k o m ite tu  budow lanego, w k tó reg o  skład 
wchodzili wybrani Członkowie Rady Miejskiej i M a­
gistratu. K om itet ten rozszerzy ł się później d o b o rem  
Członków Sejm iku P ow ia tow ego  z P anem  S ta ro s tą  
na czele. Pow iat bowiem za in te resow any  poważnie 
w korzystaniu z now o  budującego  się gm achu  gim na­

zjalnego przystąpił z pom ocą  finansow ą jak i doradczą 
do u rzeczyw istn ien ia  projektu.

W każdym składzie od sam ego początku cz ło n ­
kowie kom itetu budow lanego  jednom yślnie popierali 
dążności s tw orzen ia  dzieła monum entalnego, nadającego 
całości obok uwzględnienia przewodniej myśli użytko­
wej piękną szatę , zdobiącą całe o toczenie i główną 
ar te rję  miasta, przeznaczając na  um ieszczen ie  gm achu  
te ren  s ta re g o  cmentarza przy A lejach  Kościuszki.

Wielkie za in te resow anie  budow lą  stało się  nicią 
p rzew odn ią  członków K om ite tu  i M agistratu , członków 
Rady Miejskiej jak i Sejm iku Powiatowego, przyczem 
obok względów ekonom icznych  przeważyły k ażd o ra ­
zowo w zględy kultu  dla pięknego dzieła jak i przystani 
uaukow ej,  "wzrastającej po d  opieką rodzic ielską mło­
dzieży szkolnej.

Ś w iadczą o tem : w sp an ia łe  uplastycznienie  form 
arch itek ton icznych  elewacji frontowej, um ie ję tne  roz­
cz łonkow anie  płaszczyzny i o tw orów  elewacji ty lnych 
i podcien i rekreacyjnych o d  s tro n y  dziedzińca.

Świadczą o tem  przes trzenne  w n ę trza  korytarzy, 
dębow e p o sad zk i  w uczelniach, zdobien ia  wysokiej 
auli, umiejętn ie  połączonej z salą śpiew u i p rzeds ion ­
kam i dolnym  jak i górnym , z  którego wielkie okna 
dają możność ciekawym  słuchaczom  uczestniczenia 
w ob ch o d ach  szk o ln y ch  i świątecznych.

F ro n to n  gmachu, składający się z 2 skrzydeł o ta ­
czających zdobiony  w obramieniach ok iennych  auli 
ryzalit środkowy, rozwija się równolegle z główną ulicą 
m iasta  przy A lejach Kościuszki. W ejście przez portal,
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otoczony  kolum nam i, nadbelczem  z m edaljonem  i orna­
mentem roślinnym prowadzi do w estybulu , połączonego  
z ubikacją urzędow ą odźw iernego . Szerokie  sc h o d y  
łączą w estyb u l z g łównym  h o le m  rekreacyjnym, z re-  
gistratnrą, biblioteką, salą konferencyjną i sekretariatem  
dyrektora. L e w e  skrzydło zajmuje o b szern e  m ieszkan ie  
dyrektora, prawe zaś —  klasy i g łó w n t  klatkę s c h o ­
dową, prowadzącą do auli, um ieszczonej na p ierw szym  
piętrze. Z prawej strony cały budynek rozwija się  
w  stronę dziedzińca, pozostawiając w środku  wielkie  
p o d w ó r z e  szkolne z  terenem , przeznaczonym  do gim-

nastyki i ogrodem  botanicznym. Sala  gimnastyczna,  
przechodząca  poprzez w y s o k o ś ć  su teren  i przyziemia  
posiada obszerną  szatnię i łaźnię. P o n a d  sa lą  g im ­
nastyczną znajdują s ię  na I. piętrze klasy, na II. piętrze  
gabinety dla zbiorów  fizykalnych i ch em iczn y ch  oraz 
sala w ykładow a z gabinetem  p rzygotow aw czym , z a o ­
patrzona w  specja lny  stó ł dla w yk ład ów  ek sp erym en ­
talnych, o szk lon ą  szafę odwietrznikow ą z  instalacją  
w ody, odp ływ u, gazu i św iatła  elektrycznego.

Cały bu d yn ek  m asyw ny, w ew nątrz  i zew nątrz  
ty n k o w a n y  o stropach  fceglanych, u łożon ych  m iędzy  
tragarzami, p o n ad  aulą i salą gim nastyczną o stropach  
żelbetonow ych , dw ie  klatki sc h o d o w e ,  wykonane również  
w żelbetonie, pokryte dębiną i stopniochronam i, p o ­
ręcze żelazne z u ch w ytam i drewnianymi. Korytarze

zaopatrzone w  hydranty, um yw aln ie  i specja lne  zawory  
higieniczne do picia wody, ustępy obszerne  dla pro­
fesorów  i uczn iów  z płuczkami wodnem i. W e w s z y s t ­
kich ubikacjach znajduje s ię  e lektryczne ośw iet len ie ,  
centralne ogrzewanie i przew ody wentylacyjne; poma­
low anie skromne, odpow iednie do przeznaczenia bu­
dynku.

G łów n y hol przed aulą ozdobiony pięknym krzy­
żem  rzeźbionym, przypominającym daw niejsze przezna­
czen ie  terenu  gimnazjalnego, obejmującego stary c m e n ­
tarz. Na krzyżu widnieje napis grecki o treści h is to ­
rycznej, służącej m łod zieży  szkolnej jako drogow skaz:  
„W  tym  znaku z w y c ięży sz" !

U progu nowego sezonu.
Zbliża się chwila, kiedy p rzem y sł  tar taczny wstąpi 

w nowy okres gopodarczy .
W n ied ługim  czas ie  o tw orzą  się naośc ież  wrota  

nowego sezonu, k tórego oblicza dziś już n ie rposób  dojrzeć. 
Można tylko p rzypuszczać  że ta r taczn ika  czekają  nowe 
troski, kłopoty.... no i rozczarow ania , dodajem y, w skutek  
n iespe łn ien ia  się tych  lub innych ukrytych nadzieji 
a p rzedewszystkiem  czeka  walka o zdobycie  su row ca  po 
tak ich  cenach , k tóreby zapewniły zysk ze  sprzadaży  m a-  
te r ja łów  nawpółobrobionych .

Do tych  uciążliwych zapasów, jak również do e w e n ­
tualnego  pojaw ienia  się rozm aitych  n iespodz ianek  natury 
bądź to wybitnie konjunkturalnej,  bądź  też  wypływających 
ze  ź ró d e ł  tech n iczn y ch  n iedom agań  p ro cesu  sp rzedaży  
surowca z lasów państw ow ych i prywatnych, p rzem ysł  
ta r taczny  winien być zaw czasu  przygotowany tak, aby 
m ógł on w odpow iednim  m o m en c ie  odparow ać  wszelkie 
p r z e c iw ie ń s tw a  grożące  jego in teresom .

Niestety je szcze  do tychczas  psychika pewnych grup 
przem ysłow ców  —  eksporterów  jes t  zasugerow aną zjawis­
kami konjunktura lnem i w hand lu  drzewnym, jakie ob ja ­
wiły się w roku ubiegłym, ci zaś, którzy produkcję  swą 
lokują p rzew ażn ie  na rynku w ewnętrzym , nie zdołali jesz ­
cze  do tąd  wyzbyć się  w ręcz  ch im erycznych  nadzieji,
0 jakim ś m ającym  w krótce  nas tąp ić  niezwykłym w zroście  
konsum cji drew na w kraju.

D ośw iadczenie  uczy nas, że  zw iększen ie  spożycia  
artykułów przem ysłow ych  (e lim inując  czynnik  se z o n o ­
w ości), poprzedza ją  zjawiska ekonom icznej poprawy nie- 
tylko w tych  d z iedz inach , które  konsum ują  daną  p roduk­
cję  przem ysłow ą, lecz  do pew nego  stopnia, w ca łoksz ta ł­
c ie  gospodars tw a  spo łecznego .

W yraźnej dalszej poprawy tak na krajowym rynku 
pieniężnym, jak też  w ruchu  zw iększenia  się  zdolności 
spożycia  d rew na  w odno śn y ch  ga łęz iach  gospodarczych , 
—  za is te  trudno  d os trzec  i d latego  przew idyw anie  sytu­
acji handlow ej na w ew nętrznym  rynku drzewnym  nie 
upraw nia  do  szerszego  optymizmu.

Nie widać tych  p ie rw szych  jaskółek, które  zw iastu­
ją prze jśc ie  konjunktury z fazy zasto ju  do ożywienia.

P o d  znakiem  zapytania  ksz ta łtu je  się sy tuacja  na 
rynek  eksportowym. Jeże li  chodzi o Anglję, to konjunktura  
uk łada  się tam  w w arunkach , s tab ilizu jących  ceny d rew ­
na —  przynajmniej objaw taki zaznacza  się w chwili 
b ieżącej.

T ru d n o  więc je s t  spodziew ać się wybitnie korzyst­
nych zm ian  w polsko-angie lsk im  hand lu  drzew nym , są ­
dząc  rów nież z wyników konkurencji drew na rosyjskiego
1 polskiego na rynku angielskim. Sy tuac ja  na rynku n ie ­
mieckim , jaka p rzetrw a do czasu  w ygaśnięcia  prowizor- 
jum  drzew nego, a m o m et  ów jes t  już niedaleki, n ie  o d e ­
gra wpływowej roli na  układ  nastrojów, k tóre  ujawnią się 
po 30 lis topada r. b.

W łaśnie  w tym czasie , po ukończeniu  ścinki, ro z ­
winie s ię  akcja kupna su row ca  w lasach  dla po trzeb  
ta r taczn ic tw a  i naw et wówczas, jeże li  prow izorjum  zo-
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stanie  zrekonstruow ane  tak, że interesy n iem ieck ich  o d ­
biorców będą w pewnej m ierze  uzgodn ione  z pos tu la tam i 
naszego  przem ysłu , drogą wykazania dobre j woli ze  strony 
zachodniego  kontrahenta ,  to i w takim  w ypadku byłoby 
zasadniczym  b łęd em  op ierać  się na prześw iadczeniu , że 
Niemcy będą brali naszą  p rodukcję  drzew ną  i płacili  za 
nią wysokie ceny.

Pog ląd  nasz  wyraźnie pop iera  przykład z e sz ło ro c z ­
nej kampanji, kiedy z racji zawarcia  umowy drzewnej 
z Rzeszą, op tym is tyczne  prądy opanowały um ysłow ość  
naszego  kupca.

Jak  pow szechn ie  w iadom o s tosunki handlow e nie 
potoczyły  się  po drodze  przewidywań.

Na p rzedstaw ione  tu zgrubsza  ew entualne  kształy 
konjunktury bliskiej przyszłości,  n ie należy zapatryw ać 
się  bezkrytycznie, bowiem nic nie przesądza , że wypad­
ki na te ren ie  rynku krajowego i eksportow ego rozwiną 
się w łaśn ie  po linji naszych  przewidywań, jednakowóż 
kierunek  jej wydaje się nam  najbardziej  p raw dopodobny.

O tóż  z uwagi na m ożność  zais tn ien ia  powyższych 
m om entów , przew odnie  wytyczne rac jona lnego  p o s tęp o ­
wania kupców —  tartaczników w nowym sezonie , winne 
być p rzez  n ich  jaknajściślej p rze s trzeg an e .

Na pierwszy plan  stawia się, jako conditio s ine qua 
non un ikn ięc ie  tych s tra t  i n iedom agań, które  podrywają 
ekonom iczny  byt naszego  ta r taczn ic tw a , za sad ę  w y s trze ­
gania się nadm ie rnego  podbijania  cen  surow ca na sub- 
m isjach, tem bardz ie j,  że  jak s łychać, odnośne  władze 
m iaroda jne  n ie  uzgodniły do tychczas  w swym łonie 
sprawy taks  na drewno w bież. sezonie, a w edług lan so ­
wanych pogłosek, taksy te  m ają być je szcze  podwyż­
szone, w co nie wierzymy, gdyż wpłynęłoby to  fatalnie 
na s tan  ekonom iczny  przem . drzewnego.

Z tego  względu zadan iem  naszych  w ładz  związko­
wych jes t  za jęc ie  odpow iedniego  stanowiska w obronie  
zasadn iczych  in te resów  ta r taczn ictw a. S to jąc  na granicy 
nowego sezonu  kup iec  drzewny winien dla własnego 
dobra  nie zapom inać  o nacze ln em  wskazaniu, które  na 
os ta tn iem  zebran iu  Związku P rzem ysłow ców  D rzew nych 
w Poznaniu  p rezes  p. Bystrzycki, u ją ł w ram y dewizy: 
albo kupić su row iec  i zarobić, albo wcale nie kupować. 
Pon iew aż  w in teresie  tak kupców — tartaczn ików  jak 
również zarządów  lasów  państw ow ych leży u trzym anie  
w za jem nych  s tosunków  na gruncie lojalnym, p rze to  jest 
rzeczą  konieczną  już te raz  odpow iednio  przygotować 
te re n  p ro cesu  kupna —  sprzedaży  w ten  sposób, żeby 
w nowym okresie  gospodarczym  nie miały m iejsca te 
braki i wady, które  tak dosadn ie  uwypukliły się  w ub ieg­
łych  sezonach .

P o  za postu latam i, wyłożonymi przez członków 
Związku P rzem . Drz. w Pozn. (zebr. 26 wrz. r. bież.), 
k tó re  traktują  o p o trzeb ie  praw idłow ego wyrobienia d re w ­
na p rzez  p o szczegó lne  zarządy lasów państw ow ych  o o d ­
bywaniu się subm isji i p rze targów  w odpow iednich  lo­
ka lach  u rzędow ych  oraz o podz ia le  zrębów na m nie jsze  
losy, rów nież jes t  r zeczą  n ieodzow ną, aby s trona sp rze ­
d a jąca  dołożyła  s ta rań  w celu  realizacji tranzakcji m o ż ­
liwie jaknajw cześn iej,  ponieważ, jak dotąd , n ierzadkie  
były wypadki, że w po jedynczych  N ad leśn ic tw ach  d rew ­
no jes iennego c ięc ia  sp rzedaw ano  dopiero na wiosnę, co 
już abso lu tn ie  un iem ożliw iało  wyrobienie m a te r ja łu  ta r te ­
go wyższej jakości, a poza tem  tego  rodza ju  polityka 
sp rzedaży  opóźnia  u kończen ie  kam panji  ta r tacznej ,  p rze ­
ciągając  je na le tn ie  m ies iące .

W dążeniu  do usunięcia  ta rć  i n ieporozum ień  m iędzy  
obu kon trahen tam i, t rz eb a  stworzyć wspólną p la tfo rm ę 
kom prom isow ych posunięć , które  niewątpliwie s tan ą  się  
ogniwem, łą c z ą ce m  przychylne i zgodne in tenc je  ku p u ­
jących i sp rzeda jących .

E t a o m i t z n !  p rze s łan k i  
do kamDinDwanych p rz e d s ię b io r s tw  p rz e m y s łu  d rzew n eg o .

(Dokończenie'.

P rz e c ię tn e  zużytkowanie su row ca  na jedną piło- 
zm ianę  m ożna  przyjąć na 2,500 stóp^, co przy pracy  na 
dwie zmiany i 250 dniach  roboczych  w roku, wyniesie 
2 ,5 0 0 x 2  x 2 5 0 x 6  =  7,500,000 s tó p 3 w okresie  rocznym. 
Jeże li  n as tępn ie  przyjąć, że ogółem  otrzym uje  się  z pod  
piły m ater . użytkowego 6 0 % , do licza jąc  p oza tem  na wy­
sychanie  5 % ,  to ilość odpadków  i troc in  wyniesie 3 5 %  
ca łe j  ilości p rze ta r tego  surowca, czyli w abso lu tnych  
cyfrach wyrazi s ię  2,625,000 s to p am i3 m asy  drzewnej.

Z ilości tej, pew na c zęść  zużywa się jako opa ł  do 
wytwarzania energji dla po trzeb  sam ego przedsięb iors tw a, 
która  w edług  posiadanych  danych, nie p rzek racza  3 0 %  
ogólnej ilości o d padków ; pozosta je  w ięc niewykorzystaną 
resz ta ,  t. j 1,850 tys. s tó p 3 odpadków  drzewnych.

Jeże li  odpadk i zużyjemy tylko jako opał, zam ias t  
zwykłego drewna opałow ego i z uwagi na  znaczną  wil­
goć, jaką zaw iera ją  odpadki, przyjm iem y ich w artość 
równą 6 0 %  w artośc i zwykłego drew na opałowego, u s ta ­
la jąc  w artość  tego os ta tn iego  na 55 rub. za 1 sąż .3, t. j. 
25 kop. za 1 st.3 franko sk ład  fabryczny, to 'o t rz y m a m y  
n as tęp u jące  ob liczen ie :

1,500,000 x 25 x 0,6 x 0,1 =  277,500 rubli, czyli, 
że  zużycie  odpadków  na o p a ł  m oże  dać  roczn ie  277,500 
rubli oszczędnośc i .

P rodukc ja  takiego tartaku, jak już powyżej przy- 
• w  • 7,500,000 x 0,6 nn nnn , ,jęltsmy, wynosi ------ —— 27,200 s tandardów  rocznie ,
czyli, że o szczęd n o ść  na produkcji 1 std. m ater ja łów  ta r ­
tych wyniesie przesz ło  10 rubli.

P rzy  wykorzystaniu odpadków  w postac i  opału, 
17 m przest .  trocin, lub 12 m. przest.  odpadków, w postac i  
oflisów i oszwarów, są rów noznaczne kalorjom ciepliko- 
wem, zaw artem  w 1 tonie  węgla kam iennego . W ilgotność 
troc in  przyjmuje się  na 50% .

Przy przec ię tne j  cen ie  węgla kam iennego  25 rubli 
za 1 tonę, w artość  trocin  w form ie  opału  wyraża się 
147 kop. za m p., a obladrów, oflisów 208 k. za m p.

Przy zużywaniu oszw arów  i oflisów, jako surow ca 
do produkcji celulozy, w arto ść  ich  znaczn ie  wzrasta.

P rzyjm ując np. w artość  jednego  m  przest.  p ap ie ­
rówki na 6 rub., której na w yprodukowanie  jednej tony 
celulozy t rzeb a  6,5 m przest.,  to koszta surowca, zużyt­
kowanego na jedną tonę  celulozy wyniosą rub 6 x 6 ,5 = 3 9 r u b .

Przyjmując, że  na 1 tonę  celulozy wypada 14 m 
przest.  ob ladrów  i oflisów, to w arto ść  ich w postac i  
surow ca ce lu lozow ego wyrazi się sum ą 2 rub 78 kop.

Wyżej p rzy toczone przez  nas obliczenia , choc iaż  
nie  są zupełn ie  dokładne, jed n ak  na tyle przejrzyście  
wykazują korzyści zużytkowania odpadków, że powaga 
zagadnien ia  tej dziedziny, nie ulega żadnej wątpliwości.

Do n iedaw na  je szcze  utrzymywało się m niem anie ,  
że na ta r tak ach  należy budow ać  takie  u rządzen ia  kotłów, 
k tóreby możliwie jaknajw ięcej „p o że ra ły "  opału, by w ten  
sposób  uwolnić się od  wszelk ich  odpadków , jakie t rzeb a  
było zbierać, wywozić poza  obręb  tartaków, spalać  i trac ić  
na to p ieniądze.

Teraz, gdy pogląd na uży teczność  odpadków  się 
zm ienił i gdy należy je  uw ażać, jako m a te r ja ł  w artoś­
ciowy, który m ożna um ie ję tn ie  wykorzystać, przy wybo­
rze  u rządzeń  kotłow ych na ta r takach , należy  kierować 
się tymi samymi w zględami, jakie  są k o n ieczne  w roz-
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wiązaniu  zagadn ien ia  przy budow ie  każdego , te ch n iczn ie  
u rządzonego  przedsięb io rs tw a , czyli kon iecznem  jes t  za ­
s tanow ić  się nad  s troną  ekonom iczną  u rządzeń  ko tło ­
wych rta ta r tak ach .  Lecz  jest  to tylko jedna  s trona t e c h ­
nicznego  zagadnienia, dob re  rozwiązanie  k tórego daje  
m o żn o ść  zwiększenia  do p rak tycznego m aksim um , zużyt­
kowania odpadków  p rzem ysłu  ta r tacznego .

Z naczn ie  w ażniejszą jest  druga strona zagadnienia, 
po lega jąca  na wyświetleniu tych  warunków, przy pom ocy 
których, p rak tyczne  zużytkowanie  odpadków  jes t  możliwe 
i w ca łoksz ta łc ie  ekonom iczne . By rozw iązać  tę  część  
zagadnienia, b ę d ą c ą  zasadn iczym  p ro b lem atem  przy kom ­
binowaniu produkcji, kon iecznem  jest,  rozw iązać cały 
ten  kom pleks ekonom icznych  zagadnien ień , bowiem  bez  
prawidłowego ich rozwiązania, n ie  m oże  być rozstrzyg­
n ię te  zagadn ien ie  o budowie jakiego kolwiekbądź p rz e d ­
sięb io rs tw a  przem ysłow ego.

Do tak ich  czynników należą  w pierwszym rzędz ie  
zagadn ien ia  surow cow e, transportow e i zbytu. O s ta tn ie  
dwa czynniki, rozpatrzym y w spec ja lnym  zarysie, pośw ię ­
conym  zagadn ien iu  wyboru m ie jsca  do budowy p rzeds ię ­
biorstwa, w zależności od  warunków transportu  i zbytu; 
w tym zaś zarysie, za trzym am y się tylko na pierwszym  
czynniku, t. j. na  surowcowym .

W ychodzimy z tego, usta lonego dzisiaj założenia, 
że  dla każdej gałęzi p rzem ysłu  o określonych  w arun­
kach, egzystuje  pew ne m inim um  i m aksim um  rozm iarów 
produkcji danego  p rzedsięb io rs tw a . O b e c n o ść  surowca, 
oraz  m ożliwość zaopatryw ania  nim bez  przerwy p rzed ­
siębiorstw a je s t  pierwszym w arunkiem jego s tworzenia . 
W ykorzystanie  odpadków  w postac i  opa łu  dla wytworze­
nia energji e lektrycznej, możliwem  je s t  w każdym  p rz e d ­
siębiorstw ie, która  m oże  rów nież służyć do rozm aitych  
celów  i po za o b ręb em  zakładu.

Należy tylko zaw czasu zabezp ieczyć  sobie  zbyt energji.
Lecz je s t  to  najłatw iejszy, n iekom pletny sposób  

wykorzystania odpadków , nie dający jeszcze  m aksim al-  
nego  efektu. W ięcej celową i zupełną  form ę utylizacji 
odpadków  jes t  budow a tartaków  w po łączen iu  z wytwór­
nią p roduktów  papiern iczych . W tych w ypadkach  m in i­
m um  produkcji danego  zak ładu  ograniczona jes t  wydaj­
nością  m aszyn, k tóra  jes t  s tosunkow o duża  i dla ekono­
m icznego  wykorzystania urządzenia, po trzebu je  dużej 
ilości odpadków, tj. rozum ie  s ię — o b ecn o ść  w ieloram ow ych 
tartaków .

Kombinowanie p rzeds ięb io rs tw  celow em  jes t  tylko 
przy dużych ta r takach ,  lub przy rozm ieszczen iu  kilku 
tartaków  na takiej od leg łości od siebie, by p rze rzu can ie  
odpadków  ze  wszystkich  zak ładów  do jednego  m ie jsca  
było ekonom iczne

Nie mniej w ażnem  jes t  z punktu  w idzenia  ekonomji 
gospodars tw a  społecznego , wykorzystanie odpadków  przy 
w yróbce drew na w lesie , co również m o że  posiadać  
znaczny  wpływ na  w zględne koszty surowca. Można 
z ca łą  pew nośc ią  twierdzić, że  ze  w zględów ekonom icz­
nych, w obecn y ch  c zasach  należy budow ać  tylko wielkie 
tartaki, przy bezw zględnym  w arunku zupe łnego  wyko­
rzystan ia  odpadków  jako opału, albo jako surowca, s łu ­
żącego  do suchej desty lacji  d rew na  albo p rzem ysłu  pa­
pierniczego.

Je d n a k ż e  w arunek  ten, nie powinien być przyczyn­
kiem do n iepom iernego  rozszerzan ia  wielkości tartaku 
li tylko z racji odpadków.

O prócz  tego, tak ie  rozw iązanie  zagadn ien ia  ce lo ­
wego wykorzystania d rew na  b ezsp rzeczn ie  stwarza po ­
tr z e b ę  budow ania  ta rtaków  w m ie jscach , da jących  m oż­
ność  wygodnego zbytu produkcji  kom binow anych  p rz e d ­
sięb iors tw  i zaopa trzen ia  icK w potrzebny, durgorzędny  
surow iec. Z tego  względu należy  wyjaśnić warunki 
i ekonom iczne  przesłanki, decy d u jące  o wyborze m iejsc  
do budowy tartaków, a zw łaszcza  do  kom binow anych  
p rzedsięb io rs tw  drzew nych.

Rynek kafli
W brew  oczekiw aniom  tak  p roducen tów , jak i kupców, 

hand lu jących  kaflami, tegoroczny  zbyt w ok res ie  m ies ięcy  
le tn ich  nie o zn acza ł  się  dużym  ożywieniem  i pod tym 
w zględem  konjunktura w tym sam ym  okres ie  czasu  r. ub. 
była pom yślniejsza. Przyczyny tego s tanu rzeczy, tkwią 
w dużej m ierze  w zbyt s łabym  udzielaniu  przez B. G. K. 
kredytów, p rzeznaczonych  na ce le  budowlane. Dopiero 
z począ tk iem  ub. m. nastąp iła  popraw a na rynku tak, iż 
poszczególn i p ro d u cen c i  kafli są dos ta teczn ie  za jęc i dla 
pe łnego  za trudn ien ia  swych przedsięb iors tw . W iele 
fabryk w c iągu r. b. uległo poważnej rozbudow ie, wobec 
tego, iż w ciągu je sz c z e  r. ub. popyt p rzew yższał  ciągle 
podaż  towaru na rynku i poszczególn i p roducenc i  nie 
mogli nas tarczyć  z wykonywaniem na czas  zam ów ień. 
P rzedsięb io rcy  budowlani p rzew idują , iż w ciągu p aźd z ie r ­
nika akcja  kredytowa B. G. K. będz ie  rozszerzona, co też  
przyczynić się  powinno do pow iększenia  popytu na ma- 
terjały  budowlane, a m. in. i na  kafle.

P o ś ró d  odbiorców  kafli dużo zam ów ień, bo d o ch o ­
dzących  do p rzesz ło  5 0 %  ogólnego zapotrzebowania , 
otrzymują p roducenc i  ze strony instytucyj rządowych. 
W związku z rea l izacją  zbiorów płodów  rolnych, k tóre  
jak wiadomo, w n iektórych okręgach  Polski wypadły bardzo  
dobrze, ch łop i m ając  p ien iądze , zakupują  duże  ilości kafli. 
Wogóle za in te resow anie  d la  kafli ciągle rośn ie  i p iece 
budow ane  na wsi z ceg ie ł  ustępują  m ie jsca  p iecom  kaflo­
wym.

Na rynku, w szczególności w większych m ias tach , 
da je  się odczuw ać  brak towaru, co natura ln ie  wpływa 
na zwyżkowe kszta łtow anie  się cen  tow aru  tak u fabry­
kantów jak i u hurtowników. W ciągu os ta tn ich  paru  
tygodni kafle uległy zwyżce o 10 do 1 5 %  i o becn ie  w hu rc ie  
f ranco  wagon s tac ja  za ładow cza  za 1 sz tukę  p rz e d s ta ­
wiają się nas tęp u jąco :  kw adra te le  białe 0 ,50— 0 ,5 5 zł, kafle 
g ładkie  2,00— 2,20, kafle m ajolikowe kolorowe 1,20— 2,00 
zł. Na rynku znajdują  się też  niewielkie ilości kafli 
im portow anych z Niemiec, które kalkulują się w stosunku 
do towaru naszego  o 3 0 %  drożej.

O db io rcy  kafli krajowych otrzymują je bezpośredn io  
od  producen tów  za pokryciem  należnośc i w 5 0 %  gotówką 
przy zamówieniu, i re sz tę  przy wysyłce tow aru  na kredyt 
wekslowy z te rm inem  dochodzącym  do 3 m iesięcy . Mniejsi 
p ro d u cen c i  żądają  od swych odbiorców gotówki. O b e c n e  
wywiązywanie się zobow iązań wekslowych je s t  dla p ro ­
ducen tów  zadow ala jące  Kafle n iem ickie  o trzym ać  m ożna 
u nas przy pokryciu częśc i  na leżńości w gotów ce i re sz ta  
na kredyt wekslowy z te rm in em  d o chodzącym  do 6 m ie ­
sięcy, na co ogołocony z kapita łu  obrotowego, krajowy 
p rzem ysł  nie m oże  sobie  pozwolić.

Wiadomości ze Szwecji.
Od naszego własnego korespondenta.

N o w a  S z w e d z k a  m e t o d a  s u s z e n i a  d r e w n a .  
Olbrzymi cyl inder z próżnią w e w n ą tr z  i m a łem  c i e p ł e m .

Ostatnio wynalez iony zosta ł  w Szwec j i  specjalny  
przyrząd, s łużący  do sztucznego su szen ia  drewna,  który 
w  najbliższym czas ie sp o w o d u j e  przewrót  w  d o t y c h ­
cz a s o w y c h  metoda ch suszenia drewna na między nar o­
d o w y m  rynku drzewnym,  gdyż  powy ższy  wynalazek,  
w zupełności  rozwiązuje to  zagadnienie.

Nowa m eto d a  polega na tern, że przez specjalny  
s y s t e m  wentylacj i  s twarza s ię  próżnia w cylindrze,  
która pochłania wi lgoć  z u m ie s z c z o n e g o  w  cilindrze  
drewna.

W tym celu zbudowa no największy cylinder  
w  Europie,  o pojemności  trzech pe łnych w a gon ów  m a ­
teriału tartego.  P o  zapełnieniu go drewnem drzwiczki  
się szcze ln ie  zamyka i urochamia się wentylację.
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D re w n o ,  zależnie o d  jego wilgoci znajduje się 
tam dłużej  lub krócej .  Tak  np. dr ewno  świeżo wy­
tarte,  po 43 godzinnem przebyciu w pow yż szym  cy­
lindrze, wykazało po wyjęciu go z cylindra za ledwie 7° 0 
wilgoci.  Ponieważ wysokość  temperatury  w cylindrze, 
dzięki pomys łowemu wykorzystaniu wszelkich efektów 
procesowy ch  powinna wynosić wszystkiego 30° C., 
przeto koszta suszenia  w ten  spo só b  drewna  są  niskie.

Celem wykorzystania  tego donios łego wynalazku 
dla drzewnictwa wogóle, tworzy się międzyna rodo wy  
S y n d y k a t  z udziałem kapitału angielskiego,  n i em iec ­
kiego i amerykańskiego.

Kapitał  z a k ła dow y  tego synd yk atu  projektuje się 
na  o k o ło  10 miljonów kor. szwedzkich,  przyczem m a ­
s o w a  produkcja tego, nowego sy s tem u  susza rni  d re w na  
ma się rozpocząć w niedalekiej  przyszłości.

R e k o r d o w e  c z y n n o ś c i  f l i s a c t w a  w Kl a r .  
Al  o ( S z w e c j a ) .  W edług wiadomości ,  o t rzym any ch  
z Karlstad'u,  towarzys two flisacze w Klar-Alo spławiło 
w tym roku więcej d re w na  niż kiedykolwiek d o ty ch ­
czas.  Mianowicie — spław r. bież. wyraził  się cyfrą 
10,300.000 drzew o ku ba tu rz e  865,000 m 3 zaś za ten 
sam okres czasu ubiegłego r o k u  — 8.100,000 sztuk 
dr ew na  o kubaturze  690.000 m 3.

P a ń s t w o w y  u r z ą d  t a k s a c j i  l a s ó w  
w S z w e c j i  żąda pomocy finansowej od P ańs tw a  
prosząc o przedłożenie  odnośneg o  projektu sejmowi! 
Według  tego projektu  potrzeba jes t 160.000 kor. na  
przeprowadzenie  ogólnych prac taksacyjnych i 66 tysięcy 
kor.  na  o taksowanie  lasów w okręgu Varmland.  P o ­
wyższe  lasy były już raz t a k s o w a n e  w 1911 r. lecz 
Stowarzyszenie  Inżynierów z okr. VarmlandskiegO żąda 
ponownej,  szczegółowej  taksacji.

Na Pomorzu.
Położen ie  przemysłu  dr zew nego  w okręgu bydgo­

skim naogół nie uległo zmianie.  Na składach tar tacz­
nych  pozostaje d o sy ć  dużo materjału tarcia letniego,  
na który popyt ze  s t rony kupców zagranicznych jes t 
mierny.  Mie jscowe  zapo trzebow an ie  na  mater ja ł  
ta r ty  w dalszym ciągu ut rzymuje  się w skali  przeciętnej.

Ceny surowca naogół  nie podnios ły się, a na  nie­
które gatunki  — przeciwnie nawet  os łab ły ;  z innych 
miejscowości  donoszą  o niewielkej jednak zniżce cen 
rynkowych na d re wno  okrągłe,  czego nie można powie­
dzieć o dre wn ie  spławiane m z okręgów wschodnich,  na 
które ceny kształ tują się jakkolwiek na  niezmienionym 
poziomie, to j ednak przy s t o s u n k o w o  d o s y ć  mocnej 
tendencji .

S pławiany m surowcem głównie in teresują  się 
kupcy niemieccy.

Za s o s n ę  I kl. płacono na l icytacjach do £.0 zł. 
Ceny za dębinę Okrągłą not ow ano  ( loko  las) za IV kl. 
60 zł. i powyżej.  Krajowi odbiorcy,  zakupując towar  
uiszczają nalezytość niemal wyłącznie wekslami,  wy­
stawianymi na d ł u ż s z e  terminy,  co w konsekwencj i  
pociąga za sobą wzros t  protes tów.

Trwająca  od dłuższego czasu ciasnota n a  rynku 
pieniężnym w dużym s topniu  ham uje  in tensywność 
obrotów w handlu  drzewnym,  to  też  większość kupców 
chętnie j  or jentuje się w s t ronę  Niemiec, niz na rynek 
krajowy, gdyż od biorcy tamtejs i  udzielają zaliczki. 
W skutek  braku gotówki,  zos ta ł  poważnie  zahamowany 
rozwój produkcj i  przemysłowej ,  a w miejscowych kołach 
za interesowanych liczą się z pogorszeniem położenia 
f inansowego w przemyśle drzewnym z c h w i l ’, kiedy 
rozpoczn ie  s ię sp rzedaż  i zwózka s u ro w c a  z lasów.

O d n o śn ie  sytuacj i  na rynku budowlanym zazna­
czyć należy, że również nie uległa ona  zasadniczej  
zmianie w porównaniu  z ubiegłym mies iącem;  nas t roje 
naogół  wyczekujące.

Jak w iadom o os tatn io  nas tąpi ła  reorganizacja 
Giełdy Drzewne j  w Bydgoszczy.  B ezw ąt p ien ia  rola 
tej instytucji  w życiu przemysłu drzewnego, zwłaszcza  
Kresów Zachodnich,  je s t  niezmiernie poważna,  biorąc 
pod uwagę cel jej istnienia,  k tó ry  nie s t re szcza  się 
jedynie  do koordynacj i  in te re só w  handlowych prze­
mysłu d rz ew nego,  lecz obejmując  szerszy zakres dzia­
łania,  s tanie  się czynnikiem d o ra d cz y m  i poniekąd 
opinjodawczym w zagadnieniach,  odnoszą cy ch  się do 
ca łoksz ta ł tu  przejawów na terenie naszego drzewnictwa.

Ogół  kupiectwa drzewnego w okręgu pomorskim 
odniós ł  się do faktu reorganizacji Giełdy Drzewnej  
w Bydgoszczy ze zrozumiałą  życzliwością.

Zagraniczne w ym iary  m ate r ia łó w  ta r ty c h  g a tu n k ó w  ig lastych .
Czyniąc zadość prośbom naszych czytelników, umiesz­

czamy poniżej wymiary drewna nawpółobrobionego, znaj­
dujące zastosowanie w odnośnych przemysłach zagranicy, 
opartych w mniejszym lub większym stopniu o drewno.

N iem cy: a) belki. Zasadniczo poszukiwane są
kantaki o przekroju: 8/8, 8/10, 10/13, 13/13, 16/16, 16/21, 
18/24, 21/26, 10/12, 11/22, 12 20, 13/24, 14/24 cm.

Belki berlińskie przeważnie sosnowe: w długości 
5—7 m, w przekroju: 21/24, 21/26, 24,26, 26/26 cm. 

b) deski. Rynek berliński:
grubość szerokość grubość szerokość 

do 20 mm 10 cm 33— 40 mm 18 cm
20—26 „ 13 ,, ponad 40 „ 21 „
26—33 „ 16 „ 20 „ 8 „

Rynek zach.-niemiecki: długość —  4,5 m; szerokość
— 12, 14,5 17, 19, 21,5 24, 26,5, 29 cm; grubość — 12,
24, 30, 36, 48 mm.

Rynek wsch.-niemiecki: długość — 3—5 m; mini­
malna szerokość — 13, 16, 18, 21 cm; minimalna grubość
— 26, 36, 40, 50 mm.

Belki i materjały gdańskie:
długość powyżej 18‘, przekrój 12 12“ ang. lub reń.

„ 18— 17' „ 11 11“
.. 1 0 - 1 7 '  „ 11 11“

9' „ 9/9 "
Czechy: (deski) długość: 5,7 m, 6 m grubość:

1 3 —20 m m ; szerokość: 13— 19 cm, 20—25 cm, 26—32 
cm; grubość: 26 mm; szerokość: 20—25 cm, 26—32 cm; 
grubość: 33—40 cm; szerokość: 2 6 —32 cm.

Włochy: a) belki 1. Fileri, Travicelli: długość
4 5, 6 m, przekrój 8/8, 8/10, 10 10 cm. 2. Travi: 
długość 4 — 12 m. przekrój: 10/13, 13/16, 16 18, 1318 , 
16/21, 18/24, 21,26, 24/29, 22 27, 25 30 cm.

Bordonali: długość 8— 10 m, przekrój: 27/30 do 
43/49 cm.

b) D eski; grubość: 1) madriers 8— 10 mm; 2) scurette 
-  13 do 15 m m ; 3) tarole — 26 mm; 4) pojoli

— 30 mm; 5^ ponticelli — 35 do 40 m m ; 6) ponti —
45 i 50 mm, 7) palancole — 53 i 58 mm; o szerokości
(zasadn.) 18 cm i długości 4,15 m.

Rynek orjentalny: (deski) grubość: 12, 17— 18,
23—24, 29, 33, 39 cm ; szerokość: 12, 15, 17, 19, 22,
25, 28, 31, 34, 36, 39 cm ; długość: 4 m.

Rynek szwedzko-norweski: (deski) grubość: 1,
l ł/-i» lVs» 2, 21/2, 3, 4“ ang.; szerokość: 4, 12 cm ;
długość: 3—8 m.

SPRAWOZDANIA HANDLOWE.
MATERJAŁY BUDOWLANE.

LUBLIN, 19. 10. Na rynku materjałów budowlano- 
drzewnych ożywienie słabe, notowano: deski sosnowe 
stolarskie I-szy gat. zł 110 do 150, Il-gi gat. zł 95 do 120, 
d :sk i  sosnowe ciesielskie obrzynane zł 75 do 100 kan-
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tówka rżn ię ta zł 100 ciosana  zł 75 do 85. Ceny rozu­
mieją się za 1 m. sześć ,  za leżnie od  wymiarów loco st. 
załadowania.  Z apo t rz ebow anie  normalne ,  podaż  duża.  
Tend encj a  spokojna.

GDAŃSK, 20. 10. Sytuac ja  na gdańskim rynku drzew­
nym nadal  bez zmian.  Dotychczas  nie nadesz ły  większe 
zamówienia  na mater ja ły  ta r te  z Anglji, żądano  na tomias t  
mater ja łów o specjalne j długości ,  których Gdańsk  nie 
pos iada ł.  Przyczyną  n iekorzys tnego stanu ekspor towego 
rynku drzewnego w Gdańsku  jes t  znaczna  zwyżka cen 
na drzewo okrągłe  w Polsce,  utrzymująca się na wysokim 
doz iomie  jes zcze  od  jesieni  r. 1927. Ceny mater ja łów 
ta rtych skutkiem tego odbiegają  od  p rzec ię tnych  cen  na 
rynkach światowych.  Z tego też powodu Gdańsk  handlu­
jąc ta r tem drzewem polskiem, nie mo że  w żaden  sposób  
konkurować  z tańszymi  rynkami Rosji i Finlandji.  Rynek 
na s leepry wykazuje dalsze pogorszenie.  Cena za wagon 
f ranco Gdańsk  spad ła  do 9 sh., oczekiwania  na większe 
zamówienia  z Anglji zawiodły.  T e nd enc ja  dla podkładów 
mocna .  Wielkie ożywienie i masowe zakupy robione są 
na rynku drzewa opa łowego.  Ceny na dąb utrzymują 
się na poz iomie bez zmian

Notowania oficjalnej G iełdy Zbożowej w Poznanius
Cena za 100 kg. netto iranco stacja załad., ładunki 

całow agonow e, dostaw a natychm iastowa.
dnia 22. 10. 1928 r., na ż y t o : 35.00— 35.50 zł.

WIADOMOŚCI BIEŻĄCE.
Sytuacja  na rynku d r z e w n y m .  Ceny na surowiec 

wykazują t e ndenc ję  s łabszą.  T łumaczy  się to zmnie j­
szen iem zapot rzebowania  na rynku wewnęt rznym,  z po ­
wodu względnie s łabego  ruchu  budowlanego.  Również 
ekspor t  d rzewa surowego do Niemiec  i Anglji wykazuje 
osłabienie .  Rynki tam te jsz e  są na sy cone  d rzew em  tak 
surowem jak i t a r tem,  a ruch budowlany również się 
zmniejszył .  Ut rzymuje się je szcze  nieźle ekspor t  drzewa 
ta r teeo  do Holandji ,  Belgji i Francji ,  lecz ceny osiągane  
są nade r  niskie. Zapot rzebowanie  do kopalń m i e j s c o ­
wych na kopalniaki  t akże  osłabło.

K on tyn gen t w agonów  na przew óz m aterja łów  
drzewnych w m. p a ź d z i e r n i k u  1928 rokn. W Nin. 
Komunikacj i  odbyło się pos iedzenie  Komisji Międzymi­
nisterialnej  w sprawie  przydziału wagonów dla p o s z c z e ­
gólnych dyrekcji  kolejowych na mies iąc  paźdz ie rn ik b. r. 
Po  rozpa t rzen iu mater ja łów o przewidywanych p rzew o­
zach  ustalono n as tępu jące  normy na ładunk u średnio na

dz ień  kalendarzowy na mies i ąc  paźdz ie rn ik  b. r. dla 
drewna kopalnianego 180 wagonów,  dla drewna  obrobio­
nego 327 wagonów, dla drewna n ieobro '  ionego 335, dla 
drewna  opa łowego 300, dla wywozu drewna zagranicę  
przez Gdańsk  192, dla wywozu drewna  zagran icę  przez 
inne punkty 714 wagonów.

Now y m a t e r j a ł  d o  budowy szo s  W Bia łobło tach  
pow. bydg. f irma „Tr i “ buduje  fabrykę,  w której  wyra­
biany będzie  nowy, pierwszy raz w Pols ce  mający  być 
zastosowany materja ł  do budowy szosy pod nazwą „C o la s“ . 
Mater jał  ten w rodzaju asfaltu, ma  mieć  tę właściwość,  
ża wchłan iać  w siebie będz ie  wszelki kurz, powstały z piasku, 
czy też  z innej przyczyny.  Dotychczas  posługiwano się 
tym ma te r ja łem we Francji ,  Anglji i N ie m c z e ch  i okaza ł  
się on podobno bardzo  praktycznym. Przysz łość  jednak  
najlepiej  pokaże,  czy ma te r ja ł  t en  pos iada  i stotnie takie 
zalety,  kiedy go zas tosu jemy na naszych  szosach.  Pra-  
k tyczność  jego miałaby bardzo  donios łe  znaczenie ,  tak 
ze względu na higjenę,  jak i wygodę.  A więc czekajmy.

Przem ysł ceram iczn y  n a  P ow szech n ej  W ystawie  
Krajowej wystąpi  w sposób  niezwykle okazały.  R oz po­
czę to  już budowę  bardzo  stylowego pawilonu,  który będz ie  
zbudowany wyłącznie z cegły w na jrozmai t szych  jej od­
mi anach  i gatunkach.  Pawilon bę dz ie  za jmować  600 m. kw. 
przes trzeni ,  na  której  w odpowiedni  sposób  pr zeds ta w io ne  
bę dą  wszelkie wyroby c e ram iczn e  w na j rozmai t szych  o d ­
mianach .  Wszystkie eksponaty  zos ta ną  w odpowiedniej  
kolejności  umieszone ,  da jąc rzeczoznawcy pogląd na ca ło­
ksz ta ł t  polskiego przemysłu ceramicznego .  Organizac ją  
dz iału  ce rami czn eg o  zajmuje się sekc ja przemysłu c e r a ­
micznego  przy Związku Fabrykantów T. z. w Poznaniu,  
ul. Rzeczypospol i tej  1. której zasługą jest,  że przemysł  
ceramiczny  wystąpi  poważnie  we własnym pawilonie.  
Wystawa obejm,  będz ie  wytwórczość cegły,  dachówek,  klin­
kierów, l icówek,  sączków,  cegły szamotowej ,  wyrobów 
kamionkowych,  kafli, p iecyków kaflowanych i t. p. W wy­
stawie  bierze udz ia ł  cały przemysł  ceramic zny  w Polsce.  
Poszczegó lne  firmy wystawiają bądź to indywidualnie,  
zajmując  odz ie lne  stoiska,  bądź  zbiorowo przez  Związki  
poszczególnych  rejonów terytorjalny^h.

C zechosłow acja . Na rynku ekspor towym Słowacj i  
zaznaczyło  się większe  za in te resowanie  ze strony Węgier  
na świerkowy mate r jc ł  tarty.  Z Niemcami  ostatnio wię­
kszych t ranzakc ji  nie dokonano.  W dz ia le  papierówki 
i kopalniaków położenie  do tyc hczas  jes t  niewyraźne, 
p rzyczem zaznaczyć  należy, iż daje się silnie odczuwać  
konkurencje  tych artykułów po chodz en ia  polskiego na 
rynku n iemiekim.

N o to w a n ia  d e w iz  z  d n ia  2 3 . p a ź d z ie r n i k a  1928 r .
Obsługa radiotelegraficzna P. A. T-icznej.
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G dańsku B erlinie Londynie Nowym
Jorku

Paryżu Pradze Zurychu W iedniu

W arszawa . . 8 100 zi __ 57.94 47.325 43.25 11.25 __ 378.39 58.25 79.88
Poznań . . . 8 — 100 zł — — x  — — — — — ---
G dańsk . . . 6 173,52 100 Gd. gid. — — —1 — — — — --
Berlin . . . . 7 212,34 100 R. M. — 122.969 — 20.356 23.82 609.00 — 123.77 169.16
Belgja . . . . 4 123,94 100 belg. — — 58.27 34.892 13.90 356.— — 72.22. . . 98.67
B ukareszt . . 6 172,— 100 1. — — 2.532 802 0.61 15.45 — 3.14 4.28
B udapeszt . . 6 155,90 100 pengo — — 73.03 27.84 17,50 — — 90.58 123.76
Holandja . . . 47 . 358,31 100 gid. hol. — — 168.08 12.09.68 40.09 1026.00 — 208.30 284.60
K openhaga . 5 238,88 100 k. d. — — 111.79 18.191 26.66 — — 138.55 189.25
Londyn . . . 47 , 43,38 1 funt sz terl. 43.24 25.00 20.344 — 4.85 12419 — 25.20 34.44
Nowy York 5 8,9141 1 dolar 8.90 — 4.19.30 4.84.96 — 25.61 — 5.19.70 709.95
Paryż . . . . 37, 172,— 100 fr. franc. 34 83 — 16.37 124.19 3.90 — — 20.29 27.71
Praga . . . . 5 180,62 100 k. cz. 26.42 — 12.429 163.62 2.96 75.90 — 15.40 21.03
Rzym . . . . 5*4 172,— 1001. 46 72 — 21.970 92.59 5.23 134.16 — 27.21 37.175
Szwajparja . . 37, 172,— 100 fr.szwajc. 171.55 — 80.665 25.201 19.24 493.00 — — 136.60
Sztokholm  . . 4*/, 238,88 100 k. szw. 238.28 — 112.04 18.148 26.72 684.00 — I 138.85 189.70
W iedeń . . . 67 , 125,43 100 szyling. 125.26 — 58.94 34.50 14.10 — — ] 7302
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G dańsk. Na podstaw ie s ta tystyki wywozu drew na 
przez  Gdańsk, s tw ierdza  się, że łączny  wywóz w sierpniu 
wynosił ogó łem  748.057 g. Z tej ilości na drewno twar­
dych gatunków przypada ok. 208.077 g., na  miękkie gat. 
—  539.980 g.

W ęgry . Obroty  na rynku drewna m iękkiego nie 
uległy ograniczeniu , choc iaż  sezon  jesienny  już się  za­
kończył i b ieżące  zapo trzebow an ie  zosta ło  pokryte. Na- 
ogół jes ienne obroty odbywały się pod  znakiem  słabej 
tendencji .

B elg ja . Za czas  od 30 września do 6 października 
do poszczególnych  portów zawinęło ogółem  15 okrętów, 
za ładow anych  drew nem  Do antw erp ji  wypłynęło 11, do 
G en t 3 i do Brukseli 1 okręt.

A u s t r ja .  Na m ającem  się odbyć posiedzen iu  (w po­
łowie l is topada) zarządu  kolejowego, będzie  p rzed s ta ­
wiony projekt podwyżki taryf kolejowych, który Opraco­
wała G enera lna  Dyrekcja  Kolei w ten sposób, że taryfa 
towarowa będz ie  podniesiona  o ca 10 proc.

S zw ajca r ja .  W pierwszym półroczu  r. bież. ruch 
budowlany osięgnął rekordow e rozmiary. C hociaż w tym 
sam ym  czasie  roku ub. liczba now ow ybudow anych domów 
była znaczną, to jednak w roku bież. wybudowano 3 430

m ieszkań  więcej. O gółem  za p ierw sze sześć  m iesięcy 
wybudowano 5 4 5 3  m ieszkań, p rzew ażnie  z inicjatywy 
prywatnej.

K OM UNIKAT
Zarząd W ie lk op o lsk iego  Związku M yśliw ych po­

szukuje  dla kilku swych członków, dobrze  po leconych  
i wykwalifikowanych leśników oraz dobrych hodow ców  
zwierzyny, posad. Łaskaw e zgłoszenia prosimy skierować 
do sekre ta r ja tu  W ielkopolskiego Związku Myśliwych w 
Poznan iu  ul. 27 Grudnia 19 w podwórzu 1. p.

R Ó Ż N E .
K O N F E R E N C J A  P. D E V E Y A  Z P. MIN. K U HNEM .
D o ra d c a  f inansow y B anku  P o lsk ieg o  p. Devey przy dn. 12 bm . 

do  M in is te r s tw a  K om unikac j i  i odbył p rzesz ło  g o d z in n ą  k o n f e re n c ję  
z p. m in i s t r e m  Kiihnem , w sp ra w a ch  ty czący ch  s ię  n a ja k tu a ln ie j ­
szych  z a g a d n ie ń  M in is te r s tw a .  J a k  s ię  d o w iad u jem y  z e  ź ró d ła  
z u p e łn ie  w ia rogodnego ,  na  k o n fe re n c j i  te j  była p o ru sz o n a  sp raw a  
inw estycji  kolejowych, a m ianow ic ie  budowy sz e re g u  n a jn i e z b ę d ­
n ie jszy ch  linji. P. Devey  w yszed ł  z za łożen ia ,  iż z b ieżący ch  
wpływów M in is te r s tw a  n ie  da  s ię  z rea l iz o w a ć  p lanu  in w e s ty cy j ­
n e g o  M in is te r s tw a  K om unikac j i  i, że  t r z e b a  b ę d z ie  o b e j r z e ć  s ię  
za d łu g o te rm in o w y m  k red y tem .  Na s tan o w isk u  tern s ta n ą ł  ró w n ież  
i p. m in is te r  Kuhn. Z u z n a n ie m  więc podkreś l ić  należy , iż z a s a d y  
g łoszone  od aw n a  na  ł a m a c h  n a sz y ch  w ydaw nic tw  w sp raw ie  i n ­
w es ty c j i  ko le jowych  znalaz ły  w re sz c ie  zw olenników  i w ś ró d  d : -  
cy d u ją cy c h  czynników. Pozw ala  to p rzy p u szczać ,  iż b u d o w a  n o ­
w ych  linji ko le jowych  z o s ta n ie  n a re s z c ie  we w łaśc iw y sp o só b  
pos taw iona .

KALENDARZ TERMINOWY
SPttZEDttŻt DREWKA ZARZĄDÓW L E ŚH SH .

ogła»MalQCych aw e c p r x r d i i a  w Rynk u  D rzew n y m .

s.
L.

W.

S u b m is j  y 
Licytacja 
Z wolnej ręki

o Bliższe
T  e r m i n

M i e j s c o w o ś ć
w . == W oje­ R o d z a j K o p a l n i a k i c£ *o szczeg. cl

CL
w ó d z tw o

d r e w n a
D ł u ż y c e i  in n e OJ ' o • o g ło ­ en

U w a g i

d n i a
N

TJ (lokal sp rz e d a ż y ) d .  -  D yrekcja  
L asów  P ań s tw .

użytkow e Q
CL
O

5° .cc
s z e ­
n i e

Ń
• oo

C
OC k l a s a sz tu k  | m 3 m 3 | mp. mp. Nr. X

25. X. 28. l i c o P . N. Lutów ko
(k a n ce la r ja ) d.- bydgoska dąb 276,82 116 1290 S

26. X. 28. 1J0O

1100

P .  N. G o łą b ek  
(k a n ce la r ja )

P. N. M irachow o
d.- bydgoska so sn a I-III 479,89 113 1257 s

(k an ce la r ja ) d. - to ru ń sk a św ierk II IV 691 214,32
brzoza I-IV 253 91,18 117 1296 s

29. X. 28. 1000 Mag. m . O strow ia  Mazo-
wieck. (k ance la r ja ) w. - b i a ł o s t . 1007,— 118 1302 s

1200 I. Okr. S z e f .  Budown.
W arszaw a  (k a n ce la r ja ) w. - warsz . 1191311 s na  prawo o czy szczen ia

z  zarośl i  i d rzew  
t e r e n u  poligonu

1430 N ad leśn .  Konradów 
(kance la r ja ) w. - pozn. brzoza

św ie rk
2087

297
1830,—

400,—

arty lery jsk iego

jodła 56 7 0 , -
so sn a 200,— 114 1275 s

30. X. 28. 1100 P. N. Kartuzy
(k a n ce la r ja ) d. - to ru ń sk a buk M II 43,57

so sn a 11-111 94,09
św ierk 11-1V 183,23 317,16
brzoza I-II 110— 119 1308 s

1200 D. L. P. R ad o m
na 143,98 m3 dębów.(kanc.  Nadl.  w  M atczu ) d. - r ad o m 119 1310 s

m ate r j .  t a i t / c h1200 P. N. P ro m n o
w tern  -f 969,27 m3(k an ce la r ja i d. - pozn. so sn a 3657,88 117 1301 s

1200 Mag. m. O s tro w ia  Mazo- 
wieck. (k a n ce la r ja ) w . - b ia łos t 1000,— 118 1302 L

1300 P. N. O s iek
i  230 szt.  d rąg ó w  _ 

o i m s i e  11,70 m3
(k an ce la r ja ) d.- bydgoska s o s n a I IV 519 362,94 4740,87 954,30 119 1317 5>

31. X. 28. 12°° D. L. P.  R ad o m  
( k a n ce la r ja ) d. - r a d o m so s n a 2146,99 119 1309 S

2. XI. 28. 1100 P. N. L eszyce
(k a n ce la r ja ) d.- b y dgoska so s n a I-1V 861 636,39 57,24 119 1316 s

. P. N. C ie rp iszew o
1277 na  ch ró s t(k a n c e la r ja ) d.- bydgoska 114 s

D. L. P. w Wilnie
(k ance la r ja ) d. - w ilno św ierk 40000 116 1287 s

D. L. P. w Wilnie
(k a n ce la r ja ) d. - wilno so sn a 1 0 0 0 0 116 1288 s

a u uu uu n  iuiivgu niz.. z iuijuii i uiui *

a d m in i s t r a c ję  w ydaw nictw a E d m u n d  Bartz .



10 RYNEK DRZEWNY I BUDOWLANY NR. 120. 1928

Odpadki drzewne
z a  p o m o c ą

691

lobomobili-cieplno-silniliowej
d o s t a r c z a j ą  c i e p l i k  n a  o g r z e w a n i e  z a k ł a d u  a  z a r a z e m

B E Z P Ł A T N A  S I Ł Ę
p r z e z  w y k o r z y s t a n i e  p r z e d g r z e w a c z a  w o d y  z a s i l a j ą c e j

M A SC H IN E N FA B R IK  
BUCK AU R . W O L F  A G  

M A G D E B U R G
B&ai

^ l l i i l l l l l l l l l l l l l l l l l l l l l l l l l l l l l i l l l l l l i l l l l l l l l l l l l l l ! i l l l l l l l l l l l l l l l l l l l l l l l l l ! ! l | ! l l ! l l ! | | | | | , | | | | | | | | | | | | | | U | | | | t | | | | | | | | ; | | | | l l | | | | | | l j | | | | | | | | | | | | | l k

|  Poszukujemy deski sosnowe |
20  m m  z  ś r o d k a  i c z u b k a ,  c z y s t e  i z d r o w e ,  P
nieobrzynane. Łask. oferty frankowzgsn Rogoźno M

Wlkp.  p r o s i m y  s k b r o w a ć  p o d  a d r e s

1 EMII WOIINANN Ska 1
s  Fabryka Mebli. Rogoźno. 1327 I
l̂iiiiiiiniiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiniiiiiiiiiiiii

P O T R Z E B N E  Z A R A Z
5— 6 wag. z 26 i 30 mm. hebl. i szpun tow ane

j so sn . deski podłogowe
H  w y m i a r  po  h e b l o w a n i u  i b e z  p ió r a  l ok o  w a g o n  P o z n a ń ,  
g W ojciech P aetz —  S k ł a d  d r z e w a  P o z n a ń .

P r z e m y s ł o w a  28b —  T e l e f o n  1412

ZEGLARZ P O L SK I
TYGODNIK

poświęcony sprawom żeglugi morskiej i rzecznej 
ze szczególnem uwzględnieniem potrzeb i zadań

Ż E G L U G I P O L S K IE J .
Siódmy rok istnienia! ^  Siódmy rok istnienia!

P o d r ó ż e  m o r s k i *
I s p o r t  w o d oy .  

Kron ika  p o r to w a .
Kronika k w ia to w a  
t o g lo g l  I b o d o w y  

o k rę tó w .
P r e n u m e r a t a  „ Ż e g l a r z a  P o l s k i e g o "  w y n o s i  r o c z n i e  1 2  zl .

. p ó ł r o c z n .  6 z l k u  a r t a l n .  3 zl .,  ł ą c z n i e  z m i e s i ę c z n i k i e m  
„ M o r z e " ,  i l u s t r o w a n y m  o r g a n e m  Ligi  M o r s k i e j  i R z e c z n e j ,  
20  z l .  r o c z n i e ,  10 zL p ó ł r o c z n i e ,  5 zł .  k w a r t a l n i e .

l i r .  Red. i A dm ln . :  Tczew. o l .  S t rze le ck a ,  5 .  -  Konto P. K. 0 .1 7 0 0 4 4 .
O k a z o w e  n u m e r y  n a  ż ą d a n i e .  7;

Alinanacl) Żeglarza Polskiego 1927-28.
b o g a to  i lu s tro w an a  książka podręczna 

Cena 4,- zl., dla prenum. rocznych 2,50 zl.

I
I Ii

i
Na 12US

F" Hialirilmr̂
Wykaz wykroczeń i przestępstw

p o d l e g a j ą c y c h  p o s t ę p o w a n i u  k a r n e m u  n a  z a s a d z i e  p r a w a  
o k r a d z i e ż a c h  l e ś n y c h  z d n i a  15 . IV. 1878  r. ( o k ł a d k i  i w k ł a d k i ) .

R ó w n i e ż  m o ż n a  n a b y ć :

Plan urządzeń gospod. leśnego (okładki i wkładki) 
Plan użytków ubocznych (okładki i wkładki) 
Wniosek cięć (okładki i wkładki)
Szczegółowy plan cięć (okładki i wkładki) 
Numerowniki dla drzewa bud. i użytkowego 
Numerowniki dla drzewa opałowego 
Numerownik i wykaz dla drewna opałowego 
Projekt i obrachunek kosztów wykonania zalesień 

(okładki i wkładki)
Wykaz wypłaty najmu
Lista płatnicza za wyróbkę drewna
Dzienny raport leśny
Wzór do książki kontroli cięć ,,A“

Bil 
C  ‘ipp » Pt tp Pt

Wykaz drewna materjałowego (okładki i wkładki) 
Tabela odbioru i rozchodu drewna 
Plan trzebieży (okładki i wkładki)
Szczegółowy plan zalesień (okładki i wkładki)
Wykaz drewna wyrobionego
Asygnaty na drewno z kwitem kasowym
Obliczenie kosztów wyróbki drewna
Opis taksacyjny (3
Rejestr powierzchniowy
Tabela powierzchni klas wieku drzewostanu 
Dziennik robocizny okl. i wkł.

D i .  PizejlaóiiLeśniczego i Rynku Drzewnego
P o z n a ń ,

Wielkie G a r b a ry  Nr. 20 .
Telefon 18-20.

f l U l l l *  I  IŁ

h .
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770

Iglaste drewno kopalniane
według  n asz y ch  rozm iarów  po 
r z n ię te  f ranko  n iem -nqls .  gran ica  

k u p u j e  964
H o l z h a n d l u n g  K l a p h e c k ,  G. m .  b .  H.

O b e rh a u s e n  Rhld 
P O T R Z E B U J Ę

s z c z a p y  i w a łk i  o l s z o w e ,  d ę ­
b o w e  i b u k o w e  1 do 2 m t r .

d łu g . ,  o d  14 c m .  0  wzwyż 
w a łk i  s o s n .  k o r o w .  1 m t r .  d łu g .

c d  8 d o  20 c m .  0 .
O szczegó łow e  oferty  f ranko  

P o z n a ń  prosi  944

J .  K R Z YŻ AN OW SKI -  E X P O R T  D RZ E W A
P o z n a ń ,  Sw. M arcin 39. tel . 17-41

|  M s t s r i a ł  s t o l a m i ,  1
budowlany.

|  k u p u j ę  ■ s p r z e d a j e  |

I  ignasy Konieczny §
=  P o z n a ń  T am a  Garb. 4 5. H 

Sk ład  drzewa.  858 1=

K u p u j ę

W Y S Z E D Ł  Z D R U K U
ILUSTROWANY

III1L0S lir . 3
lilii!

na narzędzia leśne  
i ogrodnicze oraz inne 
p riyb ery  techniczne 

Składnicy narzędzi leśnych

Przeglądu Leśniczego 
i Rynku D rzew n ego

POZNAŃ Wielkie Garbary 20

k l in  m życzenie bezpłatnie wysyłamy.

?̂3̂ /§)(§\gŻ£̂ 9/g)6\(a!g (cjyo/pĝ i)

Fachowiec drzewny,
k aw ale r  a t  23, o b e zn a n y  z 
w szs lk ą  p ra c ą  w p rzem y śle  
d rz ew n y m  jak i p ra c ą  b iurową, 
s łuży re fe re n c ja m i  i ś w ia d e c t ­
wem, w łada  językiem  polskim 
i n iem ieck im  tak  w słowie  jak 
i w p iśm ie  p o sz u k u je  posady  
Łask. zgłosz. do W. Leczkowski,  
L idzbark ,  P o m o rz e .  1326

w m n ie jszy ch  i w iększych  part-  
jach .  Z g łoszen ia  do A dm in i- t r .  
R ynku  D rzew nego  p o d  938.

a j  fachowiec d u m y
z 4 - le tn ią  praktyką ,  w łada jący  
językiem  polsk im  i n iem ieck im  

w słowie  i p iśm ie  1325

poszukuje posady
od 1 - go g ru d n ia  lub styczn ia .  
Łask .  zgłosz.  do Adm. „R  Drz.“ 
pod młodszy fachowiee

STEFAN PEŁCZYŃSKI
H urtow nia M aterjałów  B u d ow lan ych

T ele fo n  5605 P O Z N A Ń  Dworzec towarowy

H u rto w n ie  D e ta l iczn ie
p o l e c a . -

Cement
W a p n o

C * P S  1225
Trzcinę sufitowe 
Cegłą wszelkich rodzaj!
Materiały do krycia dachów 
Szklane cegły, dachówki i płyty 
Rury kamionkowe i koryta 
Kafle do piecy 
Płytki ścienne i posadzkowe 
Marmur do teraco 
Szamoty zagraniczne 
Ceresit
Papa falcówa (Falzbrupappe) 
Siatki rabicowe i cegło we 
Gwoździe budowlane 
Tynk fasadowy ..Terra bona ••
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Dyrekcja Lasów Państw, w Warszawie
ul. Senatorska 29

ro zp o czn ie  w ciągu  listopada b a  I*, sp rzed aż drewna użytkow ego gru b szego , w yrob ion ego  z now ych c ię ć  lo co
las w zg lęd n ie  lo c o  stacja  kolejow a z n astępu jących  nadleśn ictw :

N ad leśn ic tw o P rzy b l iżo n a  ilość  
m3

Najb liższa  s tac ja  
kole jowa N ad leśn ic tw o P rzy b l iżo n a  ilość 

m3
N a jb liż sza  s tac je  

kole jowa

Ja n o w o 2400 C horze le Ł ęczn o 6800 Rozprza
P rz e jm y 1300 Parc iak i Pawlikowice 1500 P a b jan ic e
P a rc iak i 1700 Pa rc iak i Sęd z ie jo w ice 4100 Łask
S eb o rk i 1900 N ab ie le  Wielkie B rą sz ew ic e 6200 S ęd z ice
P u ł tu s k 10000 Wyszków W ęglew ice 1100 P o d z a m c ze
Lem any 2000 Wyszków Sokolnik i 2100 P o d z a m c z e
Leszczydół 1500 Wyszków R udniki 3000 R udnik i  Ksiisk ie
P o m ie c h ó w e k 1200 P o m iec h ó w e k Pa jęc zn o 4000 R adom sko
Łąck 2700 Łąck Gidle 7000 R a d o m sk o
Krom nów 2900 S o c h a cz ew Łobodno 2000 C zęs to c h o w a
W arszaw a 1200 Grodzisk G ro d z isk o 4500 C z ęs to c h o w a
Sk ie rn ie w ice 1300 Sk ie rn ie w ice Pan k i 4000 Panki
Regny 7000 Słotw iny Herby 8010 Herby Pol.
L ubochn ia 3600 T om aszów  Mazowiecki O lsz tyn 3300 Olsz tyn
G linna 6000 T om aszów  M azowiecki Rzen iszów 1300 Myszków
Nagórzyce 7300 »» Ł ysa  Góra 1800 Z aw ie rc ie
Pio trków 5000 P io trk ó w C zarn y ias 3400 Lublin iec
Lubień 6200 Rozprza P a ru sz o w ice 6500 Rybnik

Rybnik 6900 Rybnik

O prócz  d re w n a  okrąg łego  D y rekcja  p ro d u k u je  we w łasnych  ta r t a k a c h  około  60.000 m 3 m a te r ja łó w  ta r ty ch  s to la r s k ic h  eks 
po rtow ych  i kra jowych o raz  o b rzynanych ,  jak rów nież  i sp e c ja ln y c h  na zam ów ien ia .  Tartak i  z n a jd u ją  s i ę :

T ar tak S ta c j a  kol. P r z e c i e r a  ro c zn ie  d re w n a  
okrąg łego  —  m3 T ar tak S ta c ja  kol. P rz e c ie ra  ro czn ie  d rew na  

okrąg łego  —  m3

Konewka T om aszów  Maz. 30.000 Wyszków W yszków 10.000
U s tro ń U s t ro ń 30.000 Z am czysko S o c h a cz ew 8.000
Z agórze C zęs to c h o w a  ( sk ła d  w H e rb ac h ) 11.000 Chybie Chybie 4 000
Pa rc iak i Parc iak i 11.000

S p r z e d a ż  o dbyw a s ię  w d r o d z e  konkursów  o fe r t  i z wolne j  ręki.  N a  z ap y tan ia  D y rekcja  ro zsy ła  szczeg ó ło w e  wykazy 
d re w n a .  Inform acyj  u d z ie la  W ydział Handlowy i Zak ładów  P rz e m y s ło w y ch  —  te le fo n  94-38. 1323

r o e r
P O Z N A Ń

S ta ry  R ynek 8. Te lefony  3324, 3315, 3238, 3353, 3115, 3239.

Carbollneum, farby, lakiery, 
pokosty , p ed s le , szczotki, 
oliwy smary i tłuszcze do ma-  ̂
szyn. Benzyna Benzol Nafta. §

■OOOOOOOOOOOOOOOOOOOOB
o
o
o
o
o
o
o

Dyszle brzozewe i dębowe
bale  i d e sk i  brzóz  owe, dębow e,  jes ionow e,  o lszowe, sz p ry ­
chy d ęb o w e,  p o d k ład y  wązko i n o rm a ln o to ro w e  i w sze lk ie  
m a ta r ja ły  l iś c ias te  d©star«xa wajgonowo

WŁADYSŁAW KRAUZE I S-ka
Warszawa, K apu cy ń sk a  5, — T e le fo n  197-75. 1292

■OOOOOOOOOOOOOOOOOOOOi

W oźniak i S k a , Handel  d r z e w a  — Tel .  3 3 2 .
Inowrocław, ul. Mała,  A n drze ja  5. 1180

Kupuje i sprzedaje
D esk i  i ba le  so sn o w e  o d ż iem kow e,  czubkow e  i ob rzy ­
n a n e ,  szalówkę, łaty ,  obladry i drągi.  Kantówkę, 
pod łogę  i in n e  d rzew a  do budowli  p od ług  .Jisty. D ę­
binę,  buczynę ,  b rz ez in ę ,  je s io n  i t. p. w s t a n ie  okrąg łym  
i ta r ty m .  Dzwona, szp rychy  i d y sz lę  o raz  drzew o  opałowe.

§
MESSER, R H IN O W  i S - k a  S

T A R T A K I  P A R O W E  —  H E R L A R N I E  —  Z A K Ł A D Y  S Z P U N T O W N I E Z E
KORONOWO — TELEFON 31.

POLECA:
MATERJAŁ E K S P O R T O W Y  i B U D O W L A N Y

1210

/  1111 ™ 1 " 1 11 
Zakupujemy stale za gotówkę

I kopalniaki sosnowe I

I świeżego ciecia od 8 — 32 cm w czubku
1031 P i s e m n e  o fe rty  p ro sz ę  sk ie ro w a ć  pod :

Firma Robert Dupilis, P O Z N A Ń ,  Młyńska 2"  j
^telefon  nr. 1370 - telegr. Dupuis Poznań.^

itoszyki na jastrzębie 
M in k i  u  lisy 6 
l i t a n i i  na k ró li

p o l e c a

A d m i n i s t r . R y n k u  D r z e w n e g o
Składnica Narzędzi Leśnycn 

P o z n a ń ,  W. G a r b a r y  20. 
T e le fo n  1820.

Czcionkami Drukarni Rynku Drzewnego T. z o. p. Poznań ulica w ielk ie Garbary nr. 20.


